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11.000Km. Kw. i milion ludności
o i r z g m a ć  m a f a •31''

RZYM  31.10. Tutejsze koła wę 
głerskie przewidują, że decyzja 
m im stra spraw zagranicznych 
Cian<-> i min. von RibDentropa, 
ustalająca nową granicę pom ię­
dzy C zechosłow acją a W ęgram i, 
pozostawi Bratysław ę po stronie 
czechosłow ackiej, przyznając na­
tomiast m iasto Galanta W ęgrom. 
K olejne miasto w  kierunku na 
wschód Nitra przypadnie znowu 
C zechosłow acji. D alej zaS ku 
zachodowi W ęgry uzyskają L ivi- 

te, Lucenes, Rożnow a, Koszyce, 
liżhorod, M ukaw ew , B erehow o i 
Yelki Sevljus.

Nou e terytorium  w egierskie li 
czyć będzie ok. 11.000 km. kw. i 
zamieszkałe jest przez z górą 1 
milion ludności.

Koła w ęgiersk ’ e zw racają uwa­
gę, ie  W ęgrzy w edług tego pro­
jektu otrzym aliby wszystkie głów  
ne centra na Rusi Podkarpac­
kiej.

lu t 2 listopada
bU D A P E bZT , 31.10 Dziś o g. 

l i  przed poludrrem  udali sie sa­
m ochodem do Bratysław y człon ­
kowie w ęgierskiej kom isji w o j­
skowej, celem om ów ienia z przed 
•tawicielami czesko -  słow ackiej 
kom isji szczegółów  przejęcia  te­
rytoriów , m ajgcych  pow rócić do 
W ęgier W  skład tej kom isji 
wchodzą ze strony W ęgier oprócz 
attache w ojskow ego w  Pradze, 
po jp łk . Solim ossy‘ego, płk. szta­
bu generam ego Andorka oraz 
kpt. sztabu generalnego Szentpe- 
tery.

Prace m ieszanej kom isji wę­
giersko - czecho -  słow ackiej po­
trw ają przypuszczalnie kilka dni, 
a członkow ie ich pozostaną w 
Bratysław ie aż do ukończenia 
zajm owania przez armię w ęgier­
ską terytoriów , m ających przy­
paść W ęgrom  Jak wiadomo, z do 
Łzze poinform ow anych źródeł, 
zajm ow anie tych terytoriów  ma 
ś tt  rozpocząć we środę, t. j. dnia

2 listopada.

B. kombatanci wkroczą 
olerwsl

BU D A PESZT, 31.10. Na dzie­
dzińcu zamku królew skiego w Bu

regentem  W ęgier »dnurał*m  
Hurth‘ym defilada 5-uiu kompa­
nii honorow ych węgierskiego 
związku kombatantów. Kom panie 
te bęifą «pełniać funkcje  policji

bataud węgiraacy otrzymają >
muzeum w ojskow ego w Budapesz 
cie sztandary pułków, stacjono­
wanych w dawnych garnizonach
w ęgierskich, oderwanych trakta-

1 lo o trz y m a n iu  p e n s ji
p i e r w s z e  z a k u p y  w  S a l o n i e  
E le k tr o w n i M ie js k ie j  (Marszałkowska 150)

pom ocniczej w terytoriach, m ają i tem w Trianon od korony św.
dapeszcie, odbyła się dziś przed i cy th  pow rócić  do W ęgier. Kom-| Szczepana.

Wznowienie komunikacji kolejowej
m ię a z y  C z e c h o s ło w a c ją  a N ie m c a m i

PR A G a , 31.10. Z  dniem dzisiej 
szym w znow iona zostaje irnie- 
rucuom iona od 23 września r. b. 
bezpośrednia kom unikacja Koiejo-

Sensacyjny proces Zw. Spółdzielni „ Społem“

Ruch prowadzący do kolektywizacji
Do czego przyznał się p. Thugutt

Sprytny trick
Dana M lew sk eęn

Nasz prenum erator, p. S, K. za- 
meszkały przy ul. Em ilii P later 
13 odczytyw ał afisze przedwy­
borcze i specjalną uwagę zwró- 
c ’’ł na afisz drukowany na żółtym 
papierze z napisem :

„T w oje ABC.., G łosuj na M ilew 
skiego",
i obok na białym  arkuszu:

„T w ó, kandydat M ilewski w al­
czy o Polskę bez żydów ".

Prenum erator nasz myślał, że 
afisze zostały wywieszone przez 
redakcję naszego pisma i gdy zo­
baczył, że ktoś zalepia je inną 
odezwą, naw ołującą do udziału w 
w yborach, oburzony, próbow ał 
świeżo nalepiony afisz zerwać i 
naraził się na protokuł policyjny.

Niefortunnem u obrońcy Mi­
lewskiego wytłum aczyliśm y w re­
dakcji, że pism o nasze nie ma nic 
w spólnego z tym kandydatem i 
w ogóle nie zna go.

G ran at w  paczce
POZNAN. 31.10. R odz;na Karcz- 
m arków zamieszkała w  Mogilnie 
otrzymała od sw ego syna, paczkę, 
którą polecił doręczye przez sw o- 
lą znajomą rodzinie, powiadamia 
jąc, że w paczce znajdują się buty.

Gdy znajoma pc przybyciu  do 
Mogilna wręczyła paczkę K.arcz- 
markom, w  czasie otwierania je j 
stw ierdzono że znajduje się tam 
gi anat, który w skutek zapalenia 
zapałki wybucnł. D etonacja była 
tak silna, że w yleciały  wszystkie 
szyby, a dwie córki K arczm arków  
15-letnia Regina i 17-letnia Roza­
lia odniosły bardzo ciężkie rany 
w  głowę, ręce, orzuch.

W poniedziałek w warszaw­
skim Sądzie Okręgow ym  rozpo­
czął się proces prasow y w ytoczo­
ny przez Związek Spółdzielń „Spo 
łem “  przeciw ko „M erkuryuszow i 
Polskiem u" o zniesławianie przez 
im putowanie Związkowi „Spo­
łem " działalności komunistycz­
nej. Oskarżonego broni adw. Je- 

I rzy Kurcyusz.
Na sprawę zostało wezwanych 

w ielu św iadków, przeważnie z po 
śród publicystów  oraz działaczy 
z terenu spółdzielczego. |

Zeznania świadków I
Jako pierw szy zeznawał red. 

Prus -  W iśniewski, który stw ier­
dza, że w swuim czasie czytał bro 
szu^ę wydaną przez M iędzynaro­
dowy Instytut A grarny w M o­
skwie, broszurę w P olsce zakaza­
ną, w której je st om awiana pra - 
ca dążaca do kolektyw izacji we i 
wszystkich krajach Europy. Mię­
dzy innymi artykuł o P olsce jest 
podpisany nazwiskiem W łodaw - 
9ki, co najpraw dopodobniej jest 
nazwiskiem fikcyjnym . Świadek 
porów nując wyżej wspom nianą 
broszurę z broszurą wydana przez 
p. Piątkow skiego, a krytycznie o- 
m aw iającą spółdzielnię „Społem  1 
—  doszedł do wniosku, że drogi 
spółdzielni „S połem " idą ściśle 
w edług wskazówek publikow a­
nych w m oskiewskiej broszurce. 
Do wniosku, iż działalność s p ó ł­
dzielni „S połem " ma charakter 
kom unizuiący doszedł również, 
czyta jąc wydaną przez „S połem " 
broszurę M arii D ąbrow skiej „R ę ­
ce w uścisku".

„P olsk i Z b ro jn e j" F ra n c-sze / B? I upomnień, przejść na inny temat,
nasiak, który potw ierdzając zez­
nania poprzednich św iadków, 
rzuca pewne oświetlenia na sta­
nowisko s fer  w ojskow ych  do 
spółdzielni „Społem ". Gdy odby­
wał się w W arszaw ie w 193t r. 
zjazd spółdzielczy, re zjazdu zo­
stała wysłana m. inn. depesza do 
związków spółdzielczych w czer- 
w ouej Hiszpanii —  w ów czas „P o l 
ska Z bro jn a" przeprow adziła o- 
strą kampanię przeciw ko spół­
dzielni „Społem ".

D alej zeznawał prof. Feliks 
M łynarski, który miał zeznać, ja ­
ko znawca SDraw spółdzielczych. 
Jak się okazuje, prof. M łynarski 
nie zna podstaw ow ych prac so­
w ieckich  na temat spółdzielczoś­
ci, a w  szczególności pracy Le­
nina.

Ko^kfywizacja 
z em —  też v

N iezwykle ciekawie wypadły 
zeznania inż. W acława W ojew ódz 
kiego, prezesa rady nądzorczej 
„Społem ". Jak się okazało, nie 
wiedział on nawet o tym, że kie­
rownik biura  propagandy i pra­
sy  „Społem ", D- runko w L ubli­
nie, odsiadyw ał areszt za komu-: 
nizm

—  Czy spółdzielnia ..Społem ", 
dążąc do „Polski spółdzielczej", 
ma zam iar w tej „P o lsce  spół-

lecz wreszcie przyznaje, że tak.
Ze względu na późną porę, sąd 

postanowił dalszy ciąg  rozprawy

odłożyć na dzień 14 listopada, i 
na rozprawę pow tórnie wezwać 
świadków, którzy n i e , staw ili się 
na rozprawę poniedziałkową.

wa m iędzy Czechosłow acją a 
Niemcam*. Pozw oli to jednocześ­
nie na wznow ienie ruchu pocią­
gów  m iędzynarodow ych z Pragi 
do Paryża, jak również Dociągów 
tranzytow ych przez C zechosłowa­
cję. Ponadto ze w zględu na ok o­
liczność, iż na terenach sudeckich 
znajduje się szereg w ęzłów  ko­
c o w y c h  dotychczasow ych linii 
czesko-słow ackich na podstawie 
specjalnego porozum ienia m iędzy 
rządem Rzeszy a rządem praskim, 
na okres przejściow y pociągi cze­
skie zamknięte i kontrolow ane 
prze.- niemiecKicn funjccjonariu- 
szy kolejow ych , dopuszczone będą 
do korzystania z pew nych odcin ­
ków  linii sudecko-niem ieckich.

Zwolennicy idei naradowo-radyhalnej

io s lli listu wubor;ze
'Wi- :

do R a d y  Mielskiel m . W a r s z a w y
W poniedziałek zw olennicy idei 

narodow o - radykalnej zg łosili w 
Głów nej K om isji W yborczej dla 
w yborów  sam orządow ych w  W ar­
szawie listy  kandydatów w  3-ch 
okręgach : • p ierwszym, drugim  i 
czwartym.

W okręgu pierwszym (M oko­
tów ), na czele listy kandydują dr. 
W łodzim ierz Pylw estrow icz i 
adw. Jan M ałewicz.

W jkręgu drugim (kolonia Sta 
szica, Lubeckiego i O chota) na 
pierwszym m iejscu kandyduje 
adw. M ieczysław  Prószyński, na 
drugim inż. Jan (JhmieleńskL 

W okręgu czwartym, obejm u­
jącym  teren zamknięty od połud­
nia pl. Unii Lubelskiej, od w scho 
du i  M arszałkowska, o d  zachodu 
ul. Em ilii Plater 1 Twardą, jd  

d z le lcze j" widzieć również kolek- PÓJfipcy UU Grzybowską ( komisu-
tyw izarję ziem i? —  zapytuje rjaty ?  i I D  na pierwszym m ie j-
adw. K urrj usz.

Świcdek nie daje konkretnej 
odpowiedzi, usiłu jąc ciągle, mimo

scu kandyduje adw. M ieczysław  
Jerzy Pączkowski, na drugim red. 
Kazimierz Bobiński.

W e wtorek spodziewane s ą z g ło  
rtenia dalszych list w innych o- 
kręgach.

Rejunrfruica ępâtneiu enjielsKiega
R u n cim a n  p r e z e s e m  tajnej ra d y

LON DYN , 31 10. Prezydium  
rady m inistrów  ogłosiło  Komuni­
kat o następujących zmianach w 
składzie rządu: lord prezes rady 
tajnej w ice-hrabia  Hailshan po­
dał sie do dym isji, która została 
przyjęta. Na m iejsce jego m iano­
wany został wice-hrabia Runci 
k - n  o f  D osfotd , były w ielokrot­
ny m inister handlu oraz niedaw­
ny m ediator w  sporze czesko- 
niemieckim.

Lordem ' strażnikiem pieczęci 
prywatnej w m iejsce mianowane-

lECłlinu O A N G IA  s z p ita  na 7 ajlfo: ze Kolacje 
n a b i a  I o we

Na titodze 
do kolektywizacji

B. rew ident spółdzielni „S p o ­
łem " PiątKowski tw ierdzi, że p o ­
między jeg o  poglądam i, a meto­
dami stosow anym i przez „S p o ­
łem " zachodziła wielka różnica 
przeważnie polegająca  na tym, że 
uważał ruch spółdzielczy jako 
n ic ł  prow adzący do podniesie­
nia stanu posiadania członków 

j spółdzielni, nie zaś —  jak to uwa 
ża „Snołem " —  kolektywnego sta 
nu posiadania. Przekonanie swe 
Piątkowski opierał nie tylko na 
otrzym ywanych podczas pracy w 
spółdzielni dyspozycjach, lecz
również na publikacjach, ogioszo 
nych m. inn. w  wydanej przez 
red organu spółdzielni, periody- 
ka „S połem " —  Thugutta. W bro 
szurze tej stanowisko p. Thugut­
ta jest —  jak  świadek tw ierdzi— 

i zgodne z Doglądami kom unistycz 
nymi. Przytacza zdanie, w któ­
rym autor twierdzi, że podstawą 
siły spółdzielczości, jest wałka 
klas.

„P odczas sprawy m ojej z .p .  
Thuguttem, przyznał on  zresztą 
sam, że w spółdzielni, i w czyn­
nikach tam decydujących  są ko­
m uniści..." —  kończy sw oje zezna 
r.ia świadek.

„Spoiem”, a sfer/ 
wojskowe

Następnym świadkiem jest red..

P o s ie d ze n ie  R a d y  M inistrów

Przyjęcie preliminarzu budżetowego
Budżet wzrośnie o 48  milionów zt.

go w ubiegłym  tygodniu m ini­
strem ośw iaty hr. de La Warr, 
mianowany został sir John A n­
derson, który nigdy dotąd nie 
piastował teki m inisterialnej, 
natomiast dał się poznać jako 
znakomity adm inistrator ną sta­
nowiskach podsekretarza stanu w 
m inisterstwie spraw wewnętrz­
nych i gubernatora Bengalu.

! Ministrem dom iniów w m iejsce 
■ imarłego lorda Stanley‘a, został 
mianowany m inister kolonii M al­
colm  Mac Donald, który zatrzy­
mał swą dawną tekę i będzie łą ­
czył oba resorty. Ten stan rzeczy 
istniał do roku 1925, w którym 
z m inisterstwa kolonii w ydzielo­
no sprawy dom iniów.

Przeprowadzona obecnie re­
konstrukcja gabinetu nie zmienia 
w niczym charakteru rządu Cham 
berlaina

Na pojiedzeniu dnia 31 paździer 
uika b . t. rada m inistrów  przyję­
ła projekt ustawy skaibow ej na 
rok 1939/40 wraz z prelim inarzem  
bud setowym na ten okres

Prelim inarz budżetow y 1939/40 
zamyka się w  dochodach i w j Jat 
kach kw ota 2.523 mil. zł. z drobną 
nadwyżka dochodów  n. d w ydat­
kami i będzie, licząc od roku bu­
dżetow ego 1936/37 czwartym  z 
kolei zrów now ażonym  budżetem  
państwa.'

Budżet na rok 1938'39 ustala, 
jak  wiadom o, wydatki i dochody 
w kw oc<, okr. 2.475 mil. zł. —  
now y prelim inarz jest zatem w yż 
szy o kw otę okr. 48 mil. zł. czyli 
o 1.94 procen*

Z  kw oty, o którą podwyższono 
prelim inarz budżetowy na rok 
1939/40 przypada 21.7 mil. zł. na 
budżet ■ ministerstwa wyznań re 
lig ijnych  i ośw iecenia publiczne­
go, z przeznaczeniem przede 
wszystkim  • na cele szkolnictwa 
ogólnokształcącego.

Pozostały wzrost został spow o­
dowany w przew ażającej mierze

koniecznością podwyższenia ob ­
sługi d ługów  oraz pokrycia zobo­
wiązań skarbu państwa, w ynika­
jących z obow iązujących  ustaw, 
zwłaszcza w  zakresie dopłat skar 
bu państwa do ubezpieczeń spo­
łecznych oraz em erytur i rent 
inwalidzk-ch.

Kwota prelim inow anych na rok 
1939'40 dochodów  jest wyższa od 
dochodów  budżetu r. 1938/39 o 
okr. 48 mil. zł., bez nałożenia n o­
w ych  obciążeń

Następnie rada m inistrów Drzy- 
jęła projekt dekretu prezydenta 
Rzplitej w  sprawie tym czasowego 
uregulowania ubezpieczeń spo­
łecznych na odzyskanych ziemiach 
Śląska Cieszyńskiego.

Z kolei rada* ministrów uchw a­
liła rozporządzenie o  zmianie gra 
nic pow iatów  sandomierskiego

tarnobrzeskiego. Zm iany polega­
ją  na włączeniu do powiatu san­
dom ierskiego terenu po prawej 
stronie Wisły w  pow iecie tarno­
brzeskim, majacego charakter 
dzielnicy podm iejskiej Sandom ie­
rza i z miastem tym  ściśle gospo­
darczo zespolonego.

& V o l s a «T e
dw u prem ierów

BU D AFESZT 31. 1 o Jak dzi­
siejsze dzienniki w ieczorne dono­
szą doszło w  poniedziałek o  godz. 
11 nad granicą bułgarsko -  ju go ­
słowiańską do spotkania pom ię­
dzy premierem bułgarskim K jos - 
seiwanowem oraz prem ierem  ju ­
gosłowiańskim  Stojadinowiczenr..

Dym isja generałów
B e c k a  i v  R u n dstetita

BERLIN 31 10. Kanclerz i na­
czelny w ódz sił zbrojnych Rzeszy 
zwolnił na własne życzenie z 
dniem 31 października r. b. d o ­
w ódcę armii nr. 1 generała -  puł­
kownika von Rundstedta ze służ­
by w  armii czynnej i ze względu 

i na jego w ielkie zasługi przyznai

R A D I O
poleca 
firma 
chrześc ij.

Tolema ;cn rhilips, Hornyphon, Union, Korona 1 bateryjne,
-  gramofony, płyty, instrumenty muzyczne ■

Marszałkowska 117
dogodne warunk- 
zamianaK .  R U S Z K O W S K I

mu prawo nosm nia munduru 18 
pułku piechoty. Następcą gen. von 
Rundstedta m ianowany został ge­
nerał -  pułkow nik von Bock, do­
tychczasowy dow ódca armii nr. 3.

Poza tym kanclerz i naczelny 
wódz sił zbrojnych  zw olnił z 
dniem Zl października r. b. szefa 
sztabu głów nego generała artyle­
rii Becka, nadając mu szarżę ge­
nerała -  pułkownika oraz prawo 
noszenia munduru 5 pułku arty­
lerii. Na stanowisko szefa sztabu 
głów nego pow ołany został generał 
artylerii Haider.
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